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w W ilnie w Piątek dnia 7 Lipca v.

W  1 * i) o m e ś c 1 K. r  a  j  o w *.
S a n k t-P e te r s b u r g  d n ia  27 czerw ca .

S p is  na g ró d  ro zd a n y c h  n a y ła s k a w ie y  p r z e z  
N .  C ksarz.a urzęd n iko m , k tó r z y  n a le że li do u rzą 
d zen ia  o s ta tn iey  W  y s ta w y  p ło d ó w  p r z e m y s łu  k r a 
jow ego.

W  cl n iu 1 6  b. ni. o trzy m a li:  P r e z y d e n t  K o m i 
te tu  w y s t a w y ,  Ochmis t r z  D w o r u ,  H r .  M u s in -P u 
szk in . o r de r  S. W ł o d z i m i e r z a  2  k lassy— Członko
wie  Komi te tu :  R.  R .  St. J a c e n k o w  t abakierę ,  ozdo
bioną b r y l a n t a m i ,  z cy f r ą  N. P a n a —  Szambelan ,  
R adca  Kol .  R e ic h e l , p o d a r u n e k — Szambelan ,  R a d 
ca D w o r u  Z a d o w sk i, s topień R a d c y  Kolleg ia lne-  
go— Assesor Kol .  P e ł c z y ń s k i , zostający w s topniu 
Śz am bel ana ,  s topień  R adc y  D w o r u — Radca  R ę 
ko dz ie ln ic twa ,  K a za le t, o r d e r  S. W ł o d z im ie r z a  4
k l i s s y   Assesorowie Kol .  W frosirnow  i S ka lo n ,
s topień R a d c ó w  D w o r u  — Urzędnik  1 0  kl.  S a m o y -  
łow , o r d e r  S. S ta n is ława 5 kl .  — K a m e r ju n k r o w ie :  
K a y sa ro w  i C zeliszczew , p o d a r u n k i — Kom isa rz  
w y s t a w y  Sekr .  gub.  J e w r e inow  o r d e r  S. A n n y  3 
k l .  — C h e m i k  R a d y  Rę kod z ie ln ic ze y  M abbou  
o rder  S. S tan is ława 4 klas.  — M a k l e r  D »oru C ha- 
rneau, o r d e r  S. W łodz imierza  i  k l . —  M a k le r  A la -

o r d e r  S. S tan is ł awa 4 kl.  — M a k l e r  B e zc e n -  
n oy, z łoty medal na ws tędze  or d e ru  S. A n n y — K u 
piec l iu sc a  medal złoty na wstędze o r d e r u  Ś. W ł o 
dzimierza.  (T y g . P etb.) 1

—  W  Ty  flisie zawiązuje  się to w arz ys tw o pod na
zwan iem Z a k a u ka zk ieg o  to w a rzy s tw a  za ch ęcen ia  
G o sp o d a rstw a  W ie y s k ie g o  i  h a n d lu , k tórego Usta
l a  została za tw ie rdzoną  u  maja b. r. przez N.' 
C e s a r z a .  Sk łada  się ono z Prezesa  i nieogranicżor 
n e y  l iczby cz łonków,  w y b i e r a n y c h  przez samo T o 
w arzys tw o,  k ló re m i  mogą być  ludzie wsz e lk ic h  
n a ro d ó w ,  s tanów i wyznań .  S towarzyszenie  to, zo- 
stające pod bezpośrednim p r z e w o d n i c t w e m  gł ów -  
n e y  zwierzchności  m i eys cow ey,  a szczególną op ie 
k ą  M ini s t r ów ,  S p r a w  W e w n ę t r z n y c h  i Skarbu ,  
ma swe oddzia ły ,  k tóre  mogą być  us tanawiane  we 
Wszys tk ich p r o u i n c y a e h  Z a k a u k a s k i c h ,  nie w y -  
' łąpzając n aw e t  Ma hom etar i sk ieh ,  i ko r r e sp o n d en -  
tów,  w y b ie r a n y c h ,  tak w tym kra ju,  jak i w d a l 
szych mieyscach  Cesars twa .  G ł ó w n y m  ce lem jestf 
rozszerzenie i udoskonalenie  m ie y s c o w y c h  gałęzi  
k ra jowego  p rzem ysł u  i h a n d l u  , p rzćz  upowsze
c h n ie n ie  wiadomośc i po t rzebnych ,  p rz e z  z w r ó c e 
n ie  uwagi mieszkańców na pożyteczne przedm io ty  
i  p r z eds ię w zi ęc ia ,  przez w ys zukiwani e  ś r o d k ó w  
i  dopomaganie ku temu. Pr z e d m io ta m i  t r o s k l i w o 
ści to wa rz ys tw a  są: a) we w zg lęd zie  g o sp o d a rstw a  
iv ieysk iego: u p r a w a  i r o / k r t e w i e n i e  jed wabników,  
ty tu n i u ,  b a w e ł n y ,  winoroś l i ,  ry żu ,  szafranu,  ma-’ 
rż any  i t, p., udoskonal en ie  samego ro ln ic tw a  i za 
pr ow ad zen ie  tak ich  p łodów s t r e f  c ie p l ey szy ch ,  
j a k o t o : d r z e w  o l i w n y c h ,  indygo , k o k c z y n e l l i ,  
(czerwcu) ,  t rzc iny c u k r o w e y  i t. p. które,  albo w c a 
le jeszcze w kr a ju  Z a k a u k a s k i m  nie z n a y d o w a ły  
s i ę ,  lub gą } lecz w nad e r  ina łey ilości. Do lego 
od dzia łu  należy też  wznowienie  i powiększenie  
l i czby  ka na łó w  skr ap la jących  pola, ty le  pot rzebne 
w  /a k an k azy i^  b) w e w zg lędzie  rę k o d z ie ł, rzem io s ł 
i t ■ p . Ulepszone  w y ra b ia n ie  jedwabiu ,  ba w eł ny ,  
rośl in i a rb ie r s k ic h  i t a k i c h  w yr o b ó w  rękodziel -  
Uych, k tó re  są kra jowi  w ł a ś c i w e ,  tudzież  powię
kszenie wyrabian ia  b eczek ,  t ak  n i eodb i t ych  w 
kraju,, w ydaj ącym  w i n a ,  i s z k ie ł ;  pomnożenie  za
k ł a d ó w  bicia mas ła  i inn yc h ,  p rzeznaczonyc h  do 
p ie rwszego obrabian ia  tak ich  w yrobów  , które ,  z 
po wodu  małey  ludnose j j mieyscowego położenia  , 
k r a j u ,  gą jeszcze przedwczesne  i z w iększym p o 
żyt k i em  mogą by ć  o trzymane  z g łęb i  Rossyi .  c)

i853 fioku.

W e  w zg lędzie  h a n d lu . Us tan ow ienie  h a n d l o w y c h  
s tosunków między Zakauk-azyą, a innemi częściami  
1 ans twa 1 pogramcznemi  kra jami;  pomnożenie z b y 
t u  za g ra n i cę  t o w a ró w  mieyscowych,  majac pr zy-  
tern na względzie  n i e w y ł ą c z n e  zyski ,  lecz ogólny  
pożytek  dla k r a j u  T o w a r z y s t w o ,  (w raz ie  po
t rzeby ,  w pr ow adz ać  będzie w  p r a k ty c e  ko rzys tno  
d l a  kra ju zamiary  , lecz w s t r zym a  się od us t ana
w ia n ia  w ła s n y c h  obszernych  z'akładow.

( W n o s z ą c  z takiego planu,  wą tp ić  zdaje sie 
n t e  m o ż n a ,  Że czynne  działanie T o w a r z y s t w a  w y 
w rz e  w p ł y w  n a d e r  pożyteczny,  nie t y lk o  na pvo- 
wincyą ,  lecz i na całą  w ogóle przemysłów ość vr  
P ań s tw ie .  K r a j e  bowiem Zakaukaskie j  obda rzone  
od n a tu r y  żyznością i nayp iękn ieys zym kl im a te m ,  
mogą z czasem stać się p r a w d z i w y m  ogrodem R o s 
syi  i p rzyswoić  dla n iey  naykosz townieysze  p ło d y  
kolonialne.)  { T y g . P e tb .)

 —— r . J.l

W y ją te k  z  lis tu  p isa n e g o  z  D o rp a tu .
U n i w e r s y t e t  tu teyszy  uszczęś l iwiony został  

odwiedzeniem przez  P.  Zarządzającego M in is te -  
ryu in  Narodowego Oświecenia ,  R adz cę  T a y n e g o  
S .S .  U w hrow a. P r z : b y ł  on tu  w  n iedz ie lę ,  d n ia  
28 maja wieczorem,  o godz inie  lo tey ,  i podczas 
sześciodniowego swojego pobytu,  św ie tn ie  u s p r a 
w ie d l iw i ł  vv jbor  t ro sk l iw ego o do br o  i p r z e n i 
k l iw e g o  C e s a r z a ,  k t ó r y  naznaczył  na tę w ażną  
posadę męża,  w pe łni  obeymującego widok i ,  z a 
mi a ry  i cel  swego M o n a r c h y : aby  rozszerzyć w  
Oyczyznie wszystkie dla ogółu pożyteczne  nauki ,  
dnc koniecznie pot rzebną  rozległość wszys tk im 
do dobrego  d ą ż ą c y m  poszukiwaniom w  świec ie  
umysłowym,  odznaczyć,  zachęcić , nagrodz ić  jak 
w ys ok ie  ta len t a ,  t ak  i g o r l i w e  dążenie do do
skonalenia na uk  i i c h  w y k ła d u ;  zaprowadzić  n ie -  
odhicie po t r zebn e  do ogólnie pożytecznego  zaję
cia się naukami ,  moralność,  spokoyność i u l eg łość  
dla zwierzchności ,  a tym sposobem za pe w nić  z 
p o m yś ln ym  sk u tk ie m  oświecenie zacnych  o b y 
watel i  dla s ł aw y  , oraz czci n a u k  i Oyczyzny,  
Naza jutrz R e k t o r  U n i w e r s y t e t u  p rz e d s ta w ia ł  P .  
Zarządzającemu M in is t e ry u m  wszys tkich P ro fe s -  
sorów, Nauczyc ie l i  i Urzędn ików Uniwersy te tu*  
P o t e m  Zarządza jący  M i n i s t e r y u m  ogląda ł  w s z y 
s tkie  t -naukowe z ak ła dy  i p o m o c e ;  obeyrza ł  je 
okiem p rz en ik l iw ego zna w c y  i mi łośn ika  w s z e l 
kiego rodza ju nauk i sz tuk  p i ękn yc h ,  i znaydo-  
w a ł  się na le k c y a c h  w iększey  części,  P r o f e s s o ^ .  
ró w ,  we  wszys tk ich  przedmiotach .  Nie  z a p r z e 
stając na d z ie n n y c h  z a t r u d n i e n i a c h ,  t en  górjgg 
czciciel  nauk ,  przepędz i ł  noc na o b s e r w a t o r y u u ^  
zaymując się pos t rzeżeniami ,  p r z y  pomocy sławte ’ 
nego naszego S tru v e ,  i sam zapis yw ał  ob ser wa-  
cye.  Na  drugi  dzień z na yd ow a ł  się na L i t e r a c k i e m  
zebran iu  Pr ofessorów,  gdzie szczególniey zaymo-  
w a ł y  gn zdania o przedmiotach  H' is toryi  N a t u r a l -  
ney. Żadna z t y c h  gałęzi  wiadomośc i l u d z k i c h  
nie by ła  mu obcą.  Z każdym P ro les so rem rozma
wia ł  o jego n a u c e ,  j ęzykiem tey  n a u k i ,  w  
d u c h u  naynowszego  jey stanu;  wszys tk ich  zn ie 
w a la ł  swą  d e l i ka tn ośc ią ,  uprzeymośc ią  i go r l i -  
wem sweni  p r z y k ł a d a n i e m  s i ę ,  t ak  do s p r a w y  
narodowego oświecenia ,  jako też do rozszerzenia 
w y ż sz y c h  znajomości wyboro we go grona.

Dnia  3 czerwca  opuśc ił  nas czc igodny nasz 
Nacze ln ik ,  wpoi ł  we  wszys tk ich  r ze te ln e  p o w a 
żenie dla sw ey  osoby, i obudziwsz y  uczuc ia  nay- 
g łębszey  wdzięczności  dla W i e l k i e g o  M o n a h c h y , 
umiejącego wynaleźć  z pośród s w y c h  po d d an y ch  
męża,  godnego do przewodzenia  w zawodzie  nauk,  
i  do re p re z en to w a n ia  Ro ss y y sk ie y  oświaty.  T e-
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raz nam, uczącym się, pod dzielną opieką Ros- 
syyskiego M o n a r c h y , naszego Oyea, pozostaje u- 
sprawiedl iwić  J ego  nadzieje i oczekiwania,  g o r
l iwym wypełnieniem swych powinności  i stałem 
uchyleniem tego wszystkiego, co dotąd przeszka
dzało Uniwersy te towi  Dorpackiemu,  bardziey nad 
inne  osypanemu szczodrotami M o n ą r s z e m i  , do 
zupełnego korzystania z dobra,  udzielonego nam 
■wspaniałomyślnością M o n a r c h y , (P szczó ł. Pótn .)

N i e m c y .
S tu ttg a r d t d. 1 (i czerw ca.

Pomnażają się u nas uwięzienia, i razem o- 
kazują się ich przyczyny i związki.  Śledztwa po 
rozruchach frankfor tskioh czynione i zabrane pa
piery  przywiodły  już do ważnych vfnioskow, k tó
re  na nieszczęście nie zostawiają prawie wątpl i 
w o ś c i , że pomieniony wypadek we Frankforcie,  
równie ,  jak i weyście Polaków z Francyi do Szway- 
caryi ,  by ły  w związku zrozległemi  spiskami. JNie 
długo przed buntem we F ra n kfo rc ie , wielu emis- 
saryuszów objeżdżało W irtem b e rg , B a d en , H es-  
syą  i t. d. Zbiegły z F rankfor tu ,  ale w poźniey- 
szym czasie poyinany w RViibaden  doktor iVe«- 
h o ff, by ł  jednym z tych wysłańców. Powiada
ją, że w papierach jego znaleziony rejestr  ludzi, 
na k tórych  rewolucyoniści  mogli polegać, a k tó
rz y  wn et  zobowiązali się bydź uezęstnikami w 
działaniach rewolucyynych ,  podobnych, jakie się 
zdarzyły w Frankforcie.  Wiadomości  te i inne 
wyśledzenia we F ra n k fo rc ie , T ubindze  i t. d., o- 
kazują, w tey mierze ,  w jakiey one odnoszą się 
do VVirtem bergu, względem niektórych służących 
w woysku,  a mianowicie K a p i t an ó w ,  Poruczn i
ków  i podoficerów, z k tórych jedni już są wzię- 
ę i , gdy tymczasem innyin podobnyż los zagraża. 
W  tey sprawie wmięszani są i Tubingeńscy s tu
denci; z tych niektórzy już umknęl i,  czemu, jak 
się zdaje , sprzyja będący tam niedostatek w ię 
zień. Okazało się , źe w wielu Uniwersyte tach,  
b y ł y  w z w i ą z k a c h  z sobą r o z m a i t e  towarzystwa,  
i że W r oku  p r z e s z ł y m  g ł ó w n i e y s z e m  z n i c h  b y -  
ło towarzystwo Tubingeńskie.  S łychać ,  i ż  n ie 
którzy chcieli korzystać z zaszłych tam ostatnich 
nocy niespokoyności,  w celu oswobodzenia dawno 
już tam znaydujących się w więzieniu ludzi, lecz 
zamiarowi  temu zapobieżono wprzódy,  niżeli przy
stąpiono do jego uskutecznienia.  Za weyściem po- 
s łaney tam siły zbroyney,  ujęto k ilku podofice
r ó w , k tórzy  związani odprowadzeni  zostali do 
tw ie rd zy  H ohenasperg , dokąd posłani są i inni 
wzięci  w  Sztutgardzie,  Tubindze,  Ludwigsburgu 
i t. p. W  tern się zawierają dotąd powzięte,  rze
t e l ne  wiadomości, s tanowiące przedmiot  rozmow 
w  mieście. Jakko lwiek  jednakże bolesne są ta
kowe niespodziewane odkrycia , przyjemnie jest 
atoli słyszeć z drugiey strony,  że żaden z n ie
co ważnieyszych obywateli ,  nie jest zamieszany w 

ąych sprawach.
M onachium , d. 21 czerw ca.

J g  G azeta  R ządow a  zawiera w obszerności ża
r t y  z Królem Greckim układ względem w e r 

ku: 1) W  ciągu następnych trzech lat ,! w en-
łóm Króles twie  Bawarskiem otworzony będzie 
w e rb unek  do służby Króla  Grecyi ,  a to 35oo żoł
nierzy,  gefreyterów i t. d. 2) W  M unich , i i n. 
ny ch  miastach ustanowiona będzie potrzebna l i 
czba officerów rekrutujących.  3) Kapi tulacya ma 
t r w a ć  cztćry lata."4) Kró l  Jmć Bawaryi  zezwala 
•wyższym officerom, również junkrom i kadetom 
armii Bawarskiey,  za myiadomicniem w formie 
s łużbowey,  udać się do tegoż woyska,  bez utraty 
p rawa  starszeństwa, uważani będąc jako urlopo
wani.  Trw an ie  zezwolenia Królewskiego ograni
cza się na dwa  lata. 5) W s z y s c y , wyżsi oficero
wie,  junkrowie  i kadeci, i inne mające stałą gażę 
osoby woyskowe, otrzymają o jeden ^topień wyż
sze umieszczenie,  przy tem gra tyf ikacyą,  jako 
wyda tek  na koszta ekwipowania,  wyrów ny  wają- 
cą dwumies ięczney summie ich gaży. 6) Żołnierze 
i podoficerowie otrzymają wraz z swą dymissyą 
t rzymies ięczny żołd na koszta powrotu,  i prócz te- 
go, będą aż dc T ryes tu  albo W  enecyi, kosztgin
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skarbu Greckiego bezpła tnie przewiezieni.  Ofice
rowie wyżśi jeszcze przez 6 miesięcy otrzymają 
gażę z Greckiego skarbu (G az. k l a r )

— D nia  22 —.
W e d łu g 'B a w ar sk ic h  gazet, w E rla n g e n  je

denastu studentów tamecznego Uniwersytetu  wzię
to pod areszt i odwieziono do M onachium . Wczo-  
ra polieya robiła i tu poszukiwania w wielu mie
szkaniach,  przez s tudentów zayrnowanych, i ode
bra ła  broń,  oraz papiery.  (G az. St. P etb .) t 

H ildburghausen  d. 24 czerwca.
Gazeta wieyska wyraża : „Nawet aż do na

szego, zresztą zawsze tak spokoynego zakątka, 'zda
ją się bydz rozgałęzionemi zabiegi poli tyczne i za
żądały już jedney przestrzegającey ofiary. W wielu 
mieysuteh rozpoczęto śledztwa. T u  u nas dodano 
nadspodziewanie dwóm osobom straż policyyną,  
jak mówią ,  z powodu udziału w związkach po-'  
l i tycznych i rozszerzania pism ulotnych.  Jeden z 
aresztowanych, obywate l  ze w s z e c h  miar praco
wi ty  i zdatny rękodzie ln ik ,  k t ó r e g o  handel  roz
szerzał się przez całe prawie Niemcy, zdołał nyść 
rozebrany zpod straży,  a drugiego dnia znaleziony 
został n ieżywy w stawie w bliskości miata.

W iir tzb u rg  a4 czerw ca .— *\
Hr .  W i t t ,  J ene ra ł  Gubernator W ars zaw y ,  

pr zyby ł  tu d. 22 t. m. i wysiadł w pałacu ba
warskim,  oglądał rezydencyą , odwiedzi ł  instytut  
Dra Heine ,  oglądał nowo wynaleziony ins trument  
do odeymowania członków ludzkich , żałując , iż 
takowych nie używano w kampanijach Rossyyskich, 
po czem udał  się w dalszą podróż. (G az.C odz./F ar.)

K a rlsru h e  d. 8 czerwca  
Dziś Zgromadzenie Stanów było bjiskiem 

rozwiązania.  Katastrofa szczęśliwie jednak poszła, 
i rządowi  zadosyć się stało. K wes tya  względem 
postanowień Związku i zniesienia prawa wolno- '  
ści dru ku ,  miało przyyść do porządku dziennego; 
na taynem posiedzeniu naradzaRo się, czy należy 
rozstrząsać ten przedmiot,  na publicznem lub t ay 
nem posiedzeniu. Wniosek  Kommissyi,  był  za pu- 
b l i c z n e t n i  r o z p r a w a m i ,  M i n i s t r o w i e ,  g r o z i l i  r o i -  
w i ^ t a n i e m  I z b y ,  w  r a z i e ,  gdyby w n i o s e k  Komis*
syi miał  się ut rzymać.  Po wielu sporach za i 
przeciw' temu,  Deputowany M i t t e r m a j e r ,  będa,cy 
sprawozdawcą w tey mierze, proponował,  aby 
rzecz la była na dwa rozdziały podzieloną, i aby 
rozdział,  k tóry koniecznie dałby p o ' ó d  do roz- 
strząsań stosunków Związku Niemieckiego: był
rozbierany na taynem posiedzeniu; drugi  zaś, t y 
czący się zamierzonego przez rząd zniesienia wol
ności druku,  na posiedzeniu publicznem. tzba 
przyjęła tę pośredniczą propozycyą większością 
5o głosów, a Kommissarze rządowi  na tern po
przestali .  Posiedzenie t rwa ło  zrana od godziny 9 
aż do 4 tey po południu.  (G az. W a r .)

R zeczy N i d e r l a n d z k i e .
H a g a  dnia s 4 czerwca.

Onegday 55o ar tyl lerzystów,  którzy tak w a 
lecznie broni li  cytadell i  A n t w e rp s k i e y , odb yl i  
uroczysty wełmd do D elft. J uż bardzo rano zg ro 
madziło się z okolicy mnóstwo ludzi dla przy-

f atrzenia się świetnemu przyjęciu tych rycerzy,  
z H a g i,  prócz wielu mieszkańców,  udały się 

jeszcze do tego miasta, Królowa Jm ć i Xiężna 
P ruska  M lbrecht. Około godziny 2giey po połu
dniu przybyl i  mężni wojownicy z R otterdam u, 
gdzie zrana z naywiększą radością zostali przy
jęci. W  D e lft  wyszły przeciw nim oddziały 
milicyi miasta, i muzyka,  która dobrowolnie się 
zebrała,  również i muzyka z Cirque O lim pique 
Pana B lo n d in , k tóry wieczorem na honor a r ty l 
lerzystów dał  nadzwyczane przedstawienie.  T a k  
władze mieyscowe, jak osoby p r y w a t n e ,  zapra
szały wojowników na uczty. Chorągiew Hol len- 
derska powiewała na k ilku domach. Całe mia
sto oddawało się naywiększey radości ,  a mie
szkańcy długo jeszcze wspominać będą o tym szczę
śl iwym d n i u ,  uprzyjemnionym naypięknieyszą 
pogodą.

— D nia  27 —
Półkownik K oopm ann  znayduje się znowu 

w tuteyszey stolicy.



Gazety nasze zawierają jeszcze wiadomości
0 świetnych pi zyymowaniach powracających z 
F raneyi  naszych walecznych do różnych miast 
Hol landyi.  [Gaz. F la r .)

F  b a v c X \A.
>  P a r y ż  dnia 20 czerwca.

Izbń Parów ukończyła już rozprawy wzglę
dem nowey swojey porządkowey ustawy.  U trz y
mało się i nadal  postanowienie , iż z członków 
Izby wystaroza dla prawności obrad, i uchwal-  
nych rezolucyy. Odtąd,  w Izbie Parów,  zasia
dać tylko będzie można w zupełnym mundurze;  
znies iono też głosowanie przez pisane kar tki ,  rniey- 
sce których zastąpi przyjęty już dawniey w  Iz
bie Deputowanych sposób głosowania przez gał 
ki, czarne  i białe.

— Izba Deputowanych ot rzymała właśnie od 
mieszkańców Algieru prośbę następującey treści: 
„Mościpanowie ! Ośmielamy się opisać wam nę
dzę j uciskfenasze, i udać się do sprawiedl iwo
ści i uczciwości waszey z uroczystem zażaleniem
1 prośbą , o wyzwolenie nas od tyranów i nie
szczęścia naszego. Po przybyciu woyska fran-  
cuzktego do Algieru, ot rzymaliśmy ki lka odezw, 
ułożonych w riaypocblebnieyszych dla mieszkań
ców Wyrazach. Sądziliśmy, iż będziemy szczę- 
śliwemi pod fraucuzkim Rządem,  i. dla tego, nie 
chciel iśmy przeciw woysku f r ancuzkiemu wal
czyć. Zezwol il i śmy na kapi tulacyą w  tey na
dziei, iż f r a n c y a  nigdy obietnic swoich nie z ła
mie : lecz mocno omyl il iśmy się i zawiedl i ;  w 
przeciągu t rzech lat cierpiemy wszystkie niespra- 
wiedi iuości  i nadużycia,  jakie tylko wyobrazić 
sobie można; nigdy jeszcze żaden naród nie zno
sił takiego tyrańetwa. Zanosiliśmy już skargi do 
Minist ra woyny, lecz nie mogliśmy żadnego ot rzy
mać ^zadośćuczynienia; owszem, za każdą skargęt 
b j  1 istny przedmiotem nowych prześladowań, szcze- 
gólniey zaś ci, którzy je podpisali.  Z tego to 
powodu nikt  już nie śmie podpisywać swego na
zwiska, i dla tey  też przyczyny i ninieysea pro
śba nie nosi żadnego podpisu. Imieniem ludzko
ści zaklinamy was, o oswobodzenie nas od takie
go ucisk ii. Rzecz ta może być uskutecznioną za 
pomocą dwóch od was zależących środków:  p ier 
wszy z nich zależy na tern, ażeby, ile możności, 
spieszyć z zamienieniem kra ju  naszego we F r a n 
cuzki Departament ; drugi zaś na tern, ażeby u- 
8tanowiony dla nas został rząd cyWilny,  gdyż, z 
dotychczasowego woyskowego rządu, niczego do
brego spodziewać się nie można. Możemy atoli 
śmiało ręczyć, iż to nigdy się nie uda. W  ta
kim razie, naykorzystnieyby było, zrzec się tey 
posiadłości na korzystnych dla F ra ney i  w a r u n 
kach,  zabezpieczywszy tylko stan tych mieszkań
ców, k tórzy się za stroną Francuzów oświadczy
li. Zaręczamy wara, mościpanowie, iż ci, k tórzy 
udawal i nas przed wami za barbarzyńców bez 
czci i bez w i a r y , omylil i  się: przeciwnie,  w a
sze obchodzenie się, w asze nadużycia i wiarołom- 
stwo oburzyć mogą cierpliwość naywylrzym al-  
szych nawet ludzi. Zli tuycie się nad nieszczęśli
wym narodem , którego los w waszych zostaje 
rękach.  W yzwólci e  nas od nadużyć i ciążącego 
nad nami okrucioństwa, a możecie być p ew ny
mi w d z i ę c z n o ^  naszey. Algier 5o maja i 833. 
Z n a ko m its i m ieszkańcy A lg ie ru .“ ( Tyg. P e te r .)

—  D n ia  21 ___

. W i e ś ć  o oddaleniu n i ek tó ry ch  Prefektów,  
jako t«' w _///<? F M aine, N i ż s z e y  S ekw a n y , L o i-  
re t , powtarza się. P re f ek t  ostatniego Departa
men tu ,  P. Sau/n ier  w in ie n  może będzie swe od
dalenie biografii Józe fa  JVapoleona w  R evue bri- 
tannique.

G azette de F ra n ce  ogłasza dziś w  szesna
stu przedzia łach, dokładne wiadomości udzielo
ne przez Aięcia F itz-Jam es  w imieniu M arg ra 
biego I t r e u x -B re zc  Prezesowi  r a d ^  Minist rów 
0 morders twach,  ok ru c ie ń s tw ach . rabunkach i 
na u>.yciaoi,} j akie popełniono w Departamentach 
zachodnich, na których stan oblężenia przeszło 
rok  ciążył.

Niek tórzy s tronnicy szkoły klassyczncy, mię
dzy innemi P P .  Soum et, P a rceva l, G randm aison, 
G uiraud , L eb ru n , F iennes , A r n a u l t , L em erc ier , 
B elm o n te t, D escham ps , B r i f fa u l t  i R a yn o u a rd , 
przesłal i  pismo do Minist ra h a n d l u , upraszając 
go, aby przeszkodził  zupełnemu wystąpieniu P a n 
n y  D uchesnois z Thea tre F ra n ęa is , gdyż ona je
dna tylko posiada jeszcze tajemnicę, dawney wy-  
sokiey sztuki traiczney.

— D n ia  25 —
Poseł  Sardyński i sprawujący interessa Au- 

st ryackie,  mieli  rozmowę z Xięciem B roglie. Ce
lem jey było wydanie tych,  k tórzy mieli  udział  
w ostatniem spisku w P iem oncie.

Rozporządzenie Minist ra woyny ustanawia,  
aby  wszyscy officerowie, podoficerowie i żołnie
r z e ,  znaydujący się za urlopem w P a r y ż u , do 
dnia 1 lipca udal i  się do swych korpusów.

Prócz 12go tuteyszego cy rku łu  miasta, je
szcze i w pozostałych, zbierają podpisy do pro-  
testacyy przeciw obwarowaniu stolicy.

— D n ia  26  —
Znaydujący się tu komite t s tronników In fan

ta D on Carlos, kazał  w ydru ko w ać  pisma Hisz
pańskie,  w k tórych broni mniemanych praw I n 
fanta do następstwa t ronu;  wysła ł  takowe do klasz
torów,  przy P iren ea ch . Komite t  jest w-r związku 
ze wszystkiemi wsiami przy P ireneach .(G az.F F ar.)

Lis t  z wyspy Marie  Galante , zawiera co 
następuje: „Rozeszła się tu wieść o śmierci Hr .  
d’Argout ; zaraz tego wieczora oświecono rzęsisto 
wszystkie domy białych mieszkańców, Ale  r a 
dość nie t rwała  długo, bo tylko przez noc, albo
wiem nazajutrz okazała się fałszywą. Z tego zda
rzenia poznać można dueha osady, gdyż biali nie 
miel i  żadney inney przyczyny do nienawiści p rz e 
ciwko Hra biem u,  jak tę, iż bardzo niedoskonale 
prawa na korzyść kolorowych tłómaczył.

— D nia  27  —
Jenera ł  Laffayette odjechał  s rodziną do 

swojego wieyskiego pomieszkania Lagrange.
Xiążęta Orleans i Nemours  wyjechal i  wczo- 

r a y  do Kambouillet.  (G az. Codz. FFarsz.)
Cholet dn ia  18 czerw ca.

Szuani znowu się pokazują.  W  Sobotę sie
dmiu z nich weszło do gminy Casse. J eden  z n ich  
wszedłszy do domu Mera,  ranił  go w czoło. Drir- 
giego dnia, inni Szuani,  przybyl i  do Mera,  i źle 
się z nim obchodzili .  W p a d l i  takżć do domu 
byłego Szu an a , k tó ry  nie chcia ł należeć do po 
wstania w roku i832, a ponieważ nie b y ł  w do
mu,  więc wszystko,  co im w ręce wpadło,  znisz
czyli ,  i grozili  n a w e t , że zastrzelą jego żonę i 
dzieci. (Gaz. FFar.)

A n g l i a .
L ondyn  dn ia  21 czerw ca . 

i 3 b. m. Kró lowa Jmć była  obecną na do- 
roczney uroczystości w kościele S. Pawła ,  obcho- 
dzoney przez towarzystwo wychowania dzieci u-  
bogich londyńskich mieszkańców. J.  K .  M- przy
była  do kościoła w  wielkiey paradzie,  polem zaś 
udała się ztamtąd do Lorda Mayora londyńskie
go, gdzie zebrało się towarzystwo znakomitszych 
osób na ucztę. Po tr aw y  podawane by ły  J.  K .  M.  
w naczyniach szczerozłotych. L o rd  Mayor przed
s tawi ł  jey adress, na k tóry życzliwą ot rzymał od
powiedź.  Opuszczając wreszcie dom Lorda M ay o
ra,  Królow a Jmć dziękowała mu za uprzeymość 
z jaką przyjęło ją dobre miasto Londyn.  ( T y g .P e t.)

— D n ia  25 —
Doktor B o w rin g  powrócił  tu z podróży swey 

po Franeyi .
Z wyciągu parlainentarskiego okazuje się, żo 

podczas embargo Hollenderskiego,  zabrano 65 o- 
krę tów.  Ładunki  ich składały  się po większey 
części z cukru,  kawy,  indygo.

Izb a  N iższa . P osiedzenie z dn ia  25 czerw 
ca, — Pan B uck ingham  właśnie zamyślał  rozwi
nąć  swóy wmiosek względem cielesnych ka r  w  
armii , gdy Pan BUice  przerwał  mu , czyniąc n -  
wagę,  £e przedmiot ten od czasu ostatnich w tey  
mierze narad,  zwróci ł  na siebie całą uwagę rzą-



d u ,  i że wydano rozkaz ograniczający kar y  cie
lesne w  wo ys ku,  używając jey prawie ty lko w 
przypadkach,  k tóre (P. H u  me) przy dawnieyszey 
okoliczności sam podał. (Słuchaycie!) Ilząd wszy
stko u c z y n i ,  dla ograniczenia się na użyciu takich 
kar ,  jakie są koniecznie do utrzymania karności.  
S p o d z i e w a  się więc, że szanowny C z ł o n e k  cofnie 
w t a k i c h  okolicznościach sv\óy wniosek, i nie prze
łoży go na tern zgromadzeniu. Pan B uck ingham  
oświadczył,  że udzielenie szanownego Sekretarza  
woyny zadowałnia go zupełnie,  przeto cofa swóy 
wniosek, warując sobie, ze na przyszlem zgroma
dzeniu, znowu go pr ze łoży,  gdyby środek teraz 
przez rząd przeds ięwzię ty ,  okazał się niedosta
tecznym. (Gaz.  W a r .)

P o r t u g a l i a .
O porto d. 21 czerw ca.

J e n e r a ł  Solignac, jako major jeneralny woysk 
Donny Maryi ,  wziął  dymissyą; na mieysce jego, 
mianowany został hr .  Saidanha szefem sztabu je- 
neralnego, a jenerał  brygady Valdez,  jeneralnyin 
adjutautem woyska.  Pierwszego uważać zatem na
leży  teraz, jako naczelnego wodza pod Don Pedrem.  
(Gaz.  Codz. W a r .)  ________

G  R E C Y A.
N a u p lia  d. 12 m aja .

Bojaźń, iż rozpuszczone nieregularne woy-  
sko (Palikarowie) swoim uporem lub długiemi łu-  
pieztwami mogłyby przywieść Rząd do nieprzy- 
jemney konieczności użycia przeciw nim siły zbroy- 
n e y — okazała się zupełnie bezzasadną. Pal ikar 
rowie w liczbie cale nieznaczącey stawili się do 
mieysc naznaczonych przez Rząd dla zbierania się 
w  tym zaletnym zamiarze , aby umieścić ich w 
batal ionach strzelców i użyć do Strzeżenia granic 
i  lasów królewskich.  Zapewne prznyście z n ie 
karnego sposobu życia do stanu prawnego i ule
głości , zasadzoney na stałych p raw ach ,  okazał 
się za przykry  temu wojowniczemu płomieniowi 
(Rumeliotom); podżegani przeto przez Tu rk a  Ta- 
f l lb u z i , przedtem jeszcze zostającego w Clreekiey 
s łużb ie ,  wszyscy przeszli przez granicę , i we
d łu g  zwyczaju zrabowal i Turecką p row inc ją  Tes- 
salią. P rz ed  wyyściem za granicę, oddali oni ba
talionowe swojo sztandary i luźne konie, przezna
czone do przyjęcia na służbę, Kommissyom, i we
dle  opowiadania wiarogodnych świadków,  ze łza
m i  rozstali się z ziemią, dla oswobodzenia k tórey 
nie szczędzili k rw i  swojey. Potem otrzymaliśmy 
wiadomości z Tessalii,  że oni tam w dwóch  od 
działach , jeden z 600 ludzi pod dowództwem T a - 
fd b u z i ,  drugi zaś z >5oo pod dowództwem Londo  
L azopulo , znakomite tam odnosili korzyści.  0 -  
atatni okrążywszy Laryssę,  wziął  szturmem gór
ny  zamek Fanar i.  W o j n a  P o r t y  z Ibrahimem 
Paszą zapewne nie pozwalała jey posłać woyska 
do Tessali i ;  lecz gdy zawar ty  zostanie pokoy, te
dy zapewnie Por ta wkrótce  oczyści swe prowin- 
cye  z Pal ikarow,  k tórym wówczas inny nie po
zostanie środek,  tylko powrócić do Grecyi .  Są 
ludzie,  którzy wypadek ten uważają za niebezpie
czny dla spokoyności Greoyt ,  twierdząc ,  że tera- 
źnieysza siła zbroyna Grecyi,  jest niedostateczną

rirzeciw 3ooo korpusowi  P a l i k a r ó w , mogącemu 
atwo powiększyć się przez malkontentów,  i zna
leźć sobie dobrych dowódzców. Lecz jeżeli się 

adarzy, że przyciśnieni przez Turk ów  Pal ikarowie 
nie zechcą złożyć broni na gran icy ,  tedy uyrzą, 
iż przedsięwzięte /są takie ś rodki  , k tóremi  oni 
przymuszeni  będą zdać się, lub umrzeć z orężem 
w  ręku,  teraz albowiem,  gdy ten list piszę,  juz 
się posuwają ku T ure ck iey granicy Kró lewsko-  
Greckie^o woyska 3 bataliony piechoty,  1 szwa
d ron  ułanów,  4 haubice i 3oo ludzi nieregular-

stali wysłani dla zrobienia w  wąwozach for lyfi -  
kacyi,  inne zaś Królewsko-Greckie  woyska,  są tak 
rozłożone, iż w jak naykrótszym czasie mogą przy
bliżyć się do pomiebionego oddziału. J e n e ra ł -  
Inspekto r  armii ,  Pułkow nik  Szm ale, będzie do
wodził  tą w y p r a w ą , i będzie miał g łówną swą 
kwaterę  w K arpen issie  (Kapenieszy), (G az.S t .F e t.)

R o z m a i t e  W i a d o m o ś c i .
Do B erlin a  przybył  z M onachium  Cesarsko- 

Rossyyski Poseł hadzwyczayny i Minister  pe łno
mocny przy Kró l  -Nider landzkim Dworze, Rzeczy
wisty Radzca Stanu i Kame rh er  P otem kin, a ztam- 
tąd wyjechał  do K u str in a  , Naczelnik 2giey l ek -  
k iey  dywizyi  kawaleryi  J ene ra ł -Poruczn ik  U ner
ring. (G az. S t .-P et )

— Własna Rysownia Jego Cesar sk iey  W y s o 
kości, Jen era ł - Inspekto ra  po części Inżynieryi ,  o- 
prócz wydawanego przez nią Z bioru  m undurów  
Ilo ssyysk iey  C e s a r  s k i e y  G w ardyi, zamierzy
ła wydać R ysu n k i m undurów  Ig o  K orpusu  K a 
detów.

W  tych  rysunkach wyobrażone są poszcze
gólnie mundury od samego założenia tego Korpusu  
przez C e s a r z o w ą  Annij J o a n o w n k  , 1. odmianami,  
jakie potem nas tępowały ,  wedle  porządku pano
wać,  do i 855 roku.

Rysunki  te, złożone z wiarogodnych wiado
mości, zebranych z aktów Igo Ko rpusu Kadetów,  
i zrysowane tak ze wzorow,  dochowujących się 
po rozmai tych arsenałach,  jakoteż z oryginalnych 
rysunków doszłych do naszego c z a s u , — nader są 
ciekawe,  albowiem dają wyobrażenie o s topniowem 
zmienianiu się wojennego stroju i uzbrojenia w 
Rossyi, i mogą służyć za nieodbicie potrzebny do
datek i objaśnieni#: V I I  ar tykułu  K ró lk iey  H is to ry i  
Ig o  K orpusu Hkade/ów, ułoźoney przez W iska -  
w atego , a wydauey w roku t 832, podczas obchodu 
stóletniey rocznicy tego zakładu.

Całe wydanie , składające się ze 24 arkuszy,  
podzielone jest na 4 poszyty, z k tórych iszy) za
wiera w sobie P l a n y  budowy, zaymowaney przez 
K orp us  Kadetów w t r z e c h  rozmai tych epokach 
i mundury  za panowania C k s a r z o w k y  A n n y , E l 
ż b i e t y  i C e s a r z a  P i o t r a  F k o d o r o w i c z a ; agi) M u n 
d ury  za panojvania C e s a r z o w e y  K a t a r z y n y  i Ce
s a r z a  P a w ł a  I; 3ci) za panowania C e s a r z a  A le 1̂ 
x a n d r A i 4 ty) za panowania N i k o ł a j a  Igo.

Cena wszystkich 4 ch l i tografowanych i ko
lorami  naprowadzonych poszytow w kolorowych 
okładkach 20, a z przesłaniem pocztą 22 ruble; przy 
prenumeracie  iszy poszyts ię wydaje.

Prenumerata  przyymuje  się we własney R y -  
sowni J e g o  G k s a r s k i e y  W y s o k o ś c i ,  znaydującey 
się w zamku Inżynjerow.  Mieszkający na prowin- 
cyi, mogą przysyłać listownie swe żądania, adre
sując prosto do Rysownj ,  z dołączeniem pieniędzy, 
i wyraźnem oznaczeniem swego mieszkania.

— D zia łan ie P a r y .— Przedtem z jednego funta 
baw ełny wyprzędzy wano nić długą na 180 jardów , 
teraz za pomocą machin pa rowy ch  otrzymuje się 
nić długa na 167 mil angielskich.

— P ra k ty k a  L eka rsk a  Doktor F . lekarz w
M o n tp ellier , miał  zwyczay, kiedy przyjeżdżał do 
miasta, gdzie nie by ł  znajomy, ogłaszać przez pu 
blicznego awizatora z biciem w b ęb e n ,  Że mii'—• 
pies zginął. T e m u ,  ktohy go przyprowadzi ł ,  
obiecywano zwykle 2& luidorów. Awizator ogła
szał wszystkie znaki psa, oraz cały ty tu ł  Doktora,  
jego godności akademickie i  miaysce mieszkania. 
Rychło  s tawał się on przedmiotem rozmów w  
mieście. „C /y  wiecie,  że tu p rzybył  s ławny lekarz? 
Musi być bogatym,  gdyż przyrzeka 25 lu idorow 
temu, kto znaydzie jego psa.”  Pies  się nie zna
lazł,  lecz *a to przychodziło mnóztwo chorych.  
(Gaz.  S t. P etb .)

Obterwmey* j
m eteorologi

e m * .

C zas Obserwacyt. W y to k o ić  Barom . W y s. Char. Mf ou . W i a t r . I S ta n  p a w ittrza . ,
d .  5 0  3 w iector. 

,d. 6 -  -  -  
d . 7 0  g od i, 3 j  r»no.

" 7  cal. 5.5 li*. 
* 7  — 6 6  _  
27 — 6  6  _

+  u f  stopni.
+  i 5 |  -  -
+  9 ł  -  —

Północny 
Hótn -each. 
Półn.-zacb.

j Ueszci,  ! 
C hm ury.
Pochmurno. i
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DODATEK DO GAZETY KAJRYERA GITEWSK1EGO IN. 79.
W iln o  dnia y  L ipcU  ». ». t853 roku.

O G Ł O S Z E N I A .  fu n d a m e n tó w  k am ien ia ,  w a p n a ,  że laza , gcździ
1. Kommissoryatski D epartam ent M in iste-  i t. d . ,tudzież m aystrow : m a la rzy ,  cieśli, s trycha*  

ryum  W ojennego  , w zyw a życzących podjąć się  rzo w  i innych  ro b o tn ik ó w , oraz podjąć się n ie -  
w  ciągu jednego roku prze  wózki sukien i in -  k tó ry ch  prze w ó z ek ,T e rm in y  do ta rg ó w  w Korni- 
nych rzeczy z W arszawskiego Kommissoryatskie- teoie przeznaczają się na osnowie N a y w y ż e y  
go Kommissyonierstwa d la  woysk rozłożonych w  p o tw ierd zo o ey  17 pażdz:« rn ika  i 85o ro k u  n« 
K rólestw ie Polskiem  , i  do niektórych K om m is- s taw y  o ta rg a ch  i p o d rad ach :  ta rg  t e r s ź n ie y -  
soryatskich Kommissyy. Takowi ŁycząCy mogą s tego  18 55 rokn  w rześn ia  z 1 i os ta teczny  p rze -  
przybydź do D epartam entu  z  p ew nem i za łoga-  t a rg  w e t rz y  d n i ,  to  jest i 5 dn ia .  Źyozą- 
m i na p rzezn a czo n e , na mocy N a y w y ż e y  cy ncsęstniczyĆ w  ta r g a c h ,  po w in n i  p o d ać  
zatwierdzoney 17go październ ika  ł 85o roku U- p ro śb y  o lem  do  K o m i t e t u ,  w cześnie  i n ie 
j/owy o p o d ra d a ch , term iny ', d la  ta rgu  l ig o  odm iennie  p rz e d  nadcyśuiem  pierw szego t e r -  
dnia następującego sierpnia i  we trzy  dn i p rze -  m ind  w  ośm d n i ,  w k tó ry ch  d la  zyskania n a  
targu  , podczas zasiadania ; kondycye zaś- na tę  czasie, nie p rzyym ująo  n o w y c h ,  K o m ite t  zay- 
przew ózkę mogą w idzieć i p rzed  oznaczonemi mie się ro zp a trzen iem  w eszłych p r ó ś b ,  n a  
term inam i. p ra w n y m  he rb o w y m  papierze, z p rzy łączen iem

N aczeln ik  O ddziału Teriajew . na leży tych  o sobie ś w ia d e c tw  da p r a w o  WCy-
N aczelnik S to łu  M ieln icki. (838) ścia do  p o d r a d a ,  zgodnie z p o m iec io n ą  n -

 -------  s taw ą  i p rzeds taw ić  pew ne  załogi , w y ra żo n e
i .  K ijow ski B ad o w n io zy  K o m ite t  w z y w a  w po tn im iouey  n s taw ie  , wszelakoż n iem niey  

życzących dostaw ić  przez  p o d ra d  d la  K ijó w -  od  5 oiey części w zględnie  sarniny, jak a  p o d -  
8ki«y inżen ie rney  kom endy  , do  fortecznych ło g  s tan n  każdego jest w ła śc iw a .  P o d r a d o -  
robo t ,  n a  nas tępn jący  1854 t*ok, w  euaozuey  w e zaś kondycye  mają bydź ob jaw ione  p rz e d  
ilości różnych m a t e r y a ł o w , in s t ro m eu tó w  i zaczęciem ta rg ó w , w K om itec ie ,  
z a p a só w ,  a m ia n o w ic ie :  różnych  g a tn n k ó w  C złonek  Kom m issyi 8m ey K lassy  C iechan ,
b ierw ion ,  d esek ,  cegioł, d re w ,  tinozonego i do   ( 85o)

O E K H B JIE H IE .  O G ŁO SZEN IE. _ _
1. Onrb KieBCKOH JlnKBHąa> »• Od K ijow skiey L ik w id a -  x. 2Jon betStt€&fcj)bn £tqutbOtlonSa> 

ipOHHoó Kommhcih oóijflBJiaemca: cyyney  Kommissyi Ogłasza się: iż Sommiffion tt)tr6 bffcinnt gemacbb baj? 
nmo CBepxi, KOHijmcROBaHnhixi. oprócz konliskowanych w Kijovr- Qufjet ben im Itiebfchen ©ounetne^ 
no KieacKoa I'y6epniH niutmiii skiey Gubernii majątków bonio- mertt conftśjttten * Outer,
MflmejKKHKOBT., o KornnpBTxii ofit- w nikow, o k tórych  ogłoszenie tey  ubet welcbe eine 25efannfmcicbung bte* 
/rBJieme ceil KommhcIh npuneua- Kommissyi w ydrukow ane już w fet (Jommffftbrt betettS tm IDejembet 
mano yate bb flenaSplł iunnynuiaro G rudniu  przeszłego i 832 roku, w SfOltClt, bortge6 i 85a irt bett
i 83a ro^a, b ł  CeHamcKHXb np«- Senatskich dodatkach do Gazet geitungen obgebrucft Wotben tft, unb 
CaBJieHiaxi, kb  Mockobckhmtj Bt* M oskiewskich 3go w N. 97 w S. namentltd) trt ben ©cnof$*;33etloge* 
lOMocmaMŁ 3ro b ł  N. 97, m. C. P e tersbursk ich  11 i i 4 w N. 6, ju ben Sloźfautfcben getfungen beit 

Jleinep6yprcKMX-b 11 h  i 4 bb N. 7 * 9> > .w dodatku do gazety Ku 3 tm N. 9 7 ,  tli bert ©t. jpetetśbtłts 
6, 7 h 9, ii fis npii6aBJieHin r ł  ra -  rye ra  Litewskiego dnia 12 w N* gtfd̂ >Crt bert i i  unb i 4 tm N. 6 ,  7 
3erat JlmnoBcaaro K y p te p a  12 1 '*7> *43 i i 4g, tudzież w W a r -  unb 9 ,  Utlb ttt bet Setloge JU bettt 
HHCJ11, BŁ N. 147, i 48 h i 4g , a szawskiey gazecie nazwaney £iftbomfd)eit Soumete ben 12 tm N. 
mann a;e bi> BapmaBcxoft ra3emli Dziennik Powszechny -, dnia 3 i 47, i 48 utlb i4g, Wte CUCj) ttt bet 
Ha3MBaeMOH: Dziennik Powszech- M arca teraźnieyszego roku  w N. SBorfc t̂lulfc^ert gettung , bettttelt i  
ny, 3 Mapma cero roAa b ł  N. 60. 60; na nowo konfiskowano, po- Dziennik pow szechny, bCtl 3 SD£drfJ 
Bhobi, KOHijntCKOBaHo, no KOHfjmp- dtug konfirm acyiPana Głównodo- SSJiortOt biefeb ^dbteó tm N. 60 bont 
jviauiu THa PjiaBHOKOMauAyKiuaro wodzącego iszą Armią Jen e ra ł-  P.^euem ConflSjttt tDorbett ift, nocj) bet 
110 Apaiiero reHepajifc-fjlejibAMap- Feldm arsza łka Xięcia Sackena, 23eftdftgung beó J^etm Obeibejebiźba? 
uia^a Knn3a CaneHa, mvrtnie k u -  majątek buntow nika Piotra K op- betb bet 1 Sltmee ©t. Surcbloud^t 
meaaiHKa Ilem pa KonuHHCKaro, czyńskiego, położony Kijowskiey ©enetobgjeibmotfcbafl gutjten Sackenr 
cocmoamee KieBcxoH PyCepHiu G u b e rn i i , Taraszczańskiego Po- baS @ut beb ^nfurgenten $etet ^ope 
TapamaHCKaro y®3Aa Bt cejieHin wiatu w-e wsi Teleżyńcach 4go c t̂ilbft, tm ^teofcben ©DUbememenf, 
TeAesHHUsx'h 4go Aymt: no ne- dusz*, zaczem kredytorow ie i d łu -  2atdfĄ)C5Qntfcben £tetfe, tm S>otfe T e -  
jny, KpeAUmopm m AoJistHHKHCero ^nicy tego b u n to w n ik a ,  tudzież leżyncy  geiegetl, 4go ©eelen ftorf- 
MHmeżUHMKa, amax-bBie liMUiomiu mający jakie bądz' do majątku je- (Eó metbett bebbdlb bte £ £ .  (Etebtfotert 
xaxie jihóo k i  bmShho ero npii- S<> pretensye , obowiązani są, unb ©cbulbttet btefeS ^nfurgenten, »te 
mii3aiiin , 0AOJi;Kaiomcfl, Ha m o i-  na istotney osnowie pomienio- cuch ode btejentgert, tt>elcf?e trgenb etne 
hom ł ocHOBauin noMuHyinaro o6>,- neg° ogłoszenia tey Kommissyi, jpiefenfton }U fetnem ®ute jU babeit 
■najienia ceii Kommhcih, npeAbK- objawie swoje pretensye , a ko- gltttlben, btemtt oetpfitci)tet  ̂ Ollf bem 
Bmiib npemeH3iH cboh, a KOMy mu należy, przybydź dc y y  Kom- gefetjmaftgert @tunb bet erlBabnteit 
cjitAyenii, 11 BBwmzcB et, Koivriwn- missyi z opłatą długów ,ń snmrn, 25efonnfmttd>ung , btefet (Eommtfftoit 
cno ce njiameatewb AonroBbixE w* naznaczonych term inach. x833 tbte ^yotbetungen bOtJUJCtgen unb toem 
cyntMi., bt» onpeA*^611111*® cpOKH. *oku Czerwca 10 dnia. C& ftd) gebubtet, mit bet gabtung bet
i 833 ro Aa ii0Hu 10 ahh. ® ^ ulb fuwmen bet bet bieftgen Sonw

mijftoń tn ben fefigefetjfen Setmtneit 
ju etfci>etnen. 3 abte i 833 ben 16 

Cexpemapi. nanaGejtr,. Sekre tarz  P inabel.  ©eftetar ^tnabel. (772)
. . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . .— ą-WJ L 1111 '11-------  - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - -

J .  O d K ijow skiey Isby P o w szec h n e j  Opie- te ra*  4 tey  , za uchyb ien iem  te rm in n  o p ła ty
k i  ogłasza &3f> iż w  niey będzie *if p ra e d a -  1,520  rnb .  10 kop . as.,w ilości na leżnych  za poży-

z publicznego ta rg u  dóm  K ijow skiego  m ;e- czka  jego i , 35o rubli,oceniony na  p rzedaż  700  r.;
m  1 _ __ __ * « •  1 1  .  > «  V  1 ______ " f __ __ __ _ - . 2 ___ _________

O *  P  ł  U f c t  f t  VJ ^1 1 .  a  7  v  »  m m .  - w  . .  - - - -  -  — ------------------ ■ j  — -

w a ł  z publicznego targu dóm Kijowskiego m;e- czka jego i ,3 5 o  rubli,oceniony na przedaż 7 
8*ozanioa, Teodora Grzegorza syna M ichałow- a zatem życzący kupić potaienioriy dom, 
tkiego, położony w 3ciey ozęśoi miasta Kijowa, chcą przybydż dla targów do tey Izby,

za-
we



c i l ć ry  miesiące; # w jaki* mianowicie dni, i Sąd Ratusza Telgtewskiego w sprawie
o tćm będzio objawiono osobno, po w ydruko-  J W .  Józefa Pnzyrewskiego , Majora woyska
wanin tego pierwszego ogłoszenia. Rossvyskiego od Armii, Kawale ra ,  Horoduioiego

Dożywotni  Członek M. Malew.  miasta Telsz. z Star.  Jank ie lowną  Openheymo-
Depntat  Antoni Koziarowski . wą  i jey Potomstwem Hirszowiozami Open-
9toy klassy Rabozewski. (835) heymam ioraz  dalszemi, fandoszn zeszłego Hir -

 -----------— szy Jowelowicza,  i zony jego Jankiel .  Jankielo-
i Rząd Obwoda  Białostockiego ogłasza ni-  wny,  wyrokiem rokn i miesiąca idących dn ia  

nieysiem, ił  w tateyszey M.igistratnrze Powszo- g, Taxę  i Exdywizyą naznaozył, i inne prawi-  
ohney Opieki przedawać się będzie z pobliczney dł# potrzebno zakryślił ,  termin złołenia się te- 
licytacyi majątek Micńkiszc, do Obywatela Mi- go Sądu Exdy  wizorskiego, następującego jnlii 
chała Ołdakowskiego należący, w Bielskim po- i 5 dnia w mieśoie Tełszacb , przeznaczył, aby 
wiecie sytuowany,  składający się z 8iu dymów, pret«n*orowie jawili się zawiadamia.  Dat  l 335 
dusz płci męzkiey 26 i żeńskiey u ,  czyniący rokn, miesiąca jnnii 2 3 dnia. 
rocznego dochodu  i 35 rubli  i 17\  kopiejek Burmi«trz Teofil  Proniewski .
srebrem , za niewypłatę w terminie pożyozaney Sądn P t tn  Telsz. Assesor i Deputat  Sta-
w Powszechney Opiece snmmy; przeto życząoy nisław Mikodziewicz Mackiewioz.
takowy majątek nabydź , aby stawili  się do Radny  Stanisław Giryn.
Białostockiey Magistratnry Powszechney Opieki R a dny  Kulepowioz.
n a d z ie ń  27 przyszłego miesiąca września, to jest Regent  Tymiński, (802)
we środę, jako u* trzeci i ostatni termin. -

Sowietaik Ktrdyuałowski .  tf ifS.S.ttSft.t?**.,
Sekre ta rz  La tkowski ,  SI K I P I E L E
Naczelnik Siołu Borodzio*- (85 j) j , y mieście W iln ie  na przedmieściu Anto- 5S

--------- ----- SI kolskiem,wraz za Zaykowskim.przyDomie pod IS
I. Mohylewska Izba Powszechney Opieki »«• jy. | 36c pod nazwaniem  CHINY, na brzegu IS 

Wzywa przez ninieysze ogłoszenie życzących do S .  rzeH pf^ilii, postawione zostały na żądanie 13? 
kupienia oddanego na ewikcyą za uchybieniem  SI Publiczności dwie drewniane Kąpiele, któ- ; s  
term inu majątku , obywateli : Adama i zony je -  SI ry Ch dolny etaz zanurzony w wodzie,opatrzo- IS 
go , Antonełli Hołyńskich , Mścisławskiego Po- SI ny  gładką heblowaną podłogą i woda swobo- 
wiatu  , we w si Soskowie, 100 rewizyynych dusz, SI dnie przepływa; górny zaś etaz służący do u- 
męzkiey p łci , z  całą ich siemiemstością , wła- SI bierania się, umieszczenia stolika i toalety, o-1 5  
snością i nalezytościarni , ocenionego 23.200 SI pair zony oknumi i galery ą. Cena od każdey IS 
rubli , na terminy 30go, z 3 go i ąfigb dnia pa- kąpiącey się osoby, zaymującey nie więcey IS 
zdziernika teraznieyszego roku. 21 godzinę czasu,przez samą Publiczność ozna- IS

Sekretarz Sawicki. (834). s ź c z o n ą  została, złoty jeden. O ile więc aktor 3
--------------- SI onych Bohl, przez postawienie, starał się u -

W  Sądzi# Powiatowym Wileńskim dnia czynić wygodę dla Publiczności, o tyłe  Sza- 
10 b. moa lipoa ogłoszonym będi ie  Dekret  w SI n0wna Publiczność odwiedzaniem Chin i 
sprawie Konkursowey majątka  obywatelki S I uczęszczaniem do K ąpieli, nie zawiedzie o- 
F r a n c is z k i  Ł o p a tto w e y  ferowany,  o czem Kan-  SI czekiw ani a aktora, (827)
celarya tegoż sądu, strooy, do lakowego k o n -  S I  IleM auian ib  ao3BOjlhio : b ł  AOJihkhociuh I S
Łursu należące, niuieyszem zawiadamia.  Wilno  SI  nojmipweiicinepa IlpoŁyAHHi. TopcRiS. 
dnia  6 lipoa 1835 r .  » * i i i * ! i i i » i i i i i i i i i i t i i i m i i ! i i i i i i i i i i i * i i n i i i » i 5

Regent  Maroelli  Tal la t .  (829)
2 W  skutek uczynionego za dozwoleniem

1 Sąd JEGO 1M P E R A T 0 RSKIEY MOŚCI Zwierzchności rozporządzenia, W ileńska Izba S ą -  
Taxa to r sko -Exdywizorski w sknti k HemissySą- du Cywilnego ninieyszem w Gazecie Kuryera  
d u  PowiatowegoTelszewskiego i 832 r .7bra X7d. Litewskiego podaje dla wiadomości, że z 'pow o-  
nastałey,  w sprawie konkursowey lundostu *e- du wakacyynego czasu, od 1 ju tu  po 1 oktobra, 
•złego Felixa Jacewioza Adwoka ta  T<?1*»- dóbr  sprawy sporne za pozwami 1 aktoratami przez  
Rubeżayć Norkayoiow w Pttoie Td«z.  gżących  trzy miesiące rozpatrywać się nie będą. i 835 
i wszelkiey pozostałości, po ki lku odkładach,  a roku ju li i  1 dnia.
naostatek po złączeniu trzech ak torą tow,  j „fa- Sowietnik i K a w a le r  Dominik W ilanowski.
jawienia onemi pretongorslwa, gdy więcey atron, S e k r e ta r z  Dobtz a n s k i.  (82 5)

(opróoz iDterwencyynych skarg) wchodzących "  ~
niedostrzega; t akową  sprawę ku rozbiorowi do 3 Sąd Dzielczo-Exdywizorski na majętność
namowy w dniu i augusta r. i 833 wziąć, i o- Czerwone-Pomusze w Powiecie Upitskim sytuo- 
pinią prawną  tak na stawajace,  jako i nie s tawa-  waną, i na wszelkie fundusze J fV . Teodora Rop-  
jące St ro ny  położyć przedsiębierze. Aby przeto pa b. M arszałka Gubernii W ileńskiey i Kawa- 
naleieó mogąoe s trony do takowey sprawy,  u-  lera, oraz nieżyjącey już żony jego Gotliby z Gos- 
wiadomione były,  przez awizacyą teraznieystą sow Roppowey naznaczony; po przybyciu do tey- 
K u rye ra  Li t .  ogłasza. da t  1833 r. janii 26 dnia. że majętności w 19 ju n u  tego roku, za ła -

Sędzia Powiatowy i Exdywizor  Alex«n-  tw it wstępne czynności, i Sądy swoje, w kon- 
der Górski. tynuacyi samey sprawy, do miasta sądowego Po-

Assesor Powiatowy Leonard  Witkowski ,  niewieza na dzień nmy augusta idącego roku 
Sadu Pt tgo ago Assesor Exdywizor  Józef przeniósł. —  Zatem, przez ogłoszenia w Gazetach 

Rnbałewio*.  Krajowych zamieszczające się, wzywa wszystkich
Regent Józef Butkiewicz, (855) Kredytorów do spełnienia komportacyi wszelkich 

   dowodów w sprawie konkursowey nawzajem po-



sługujących , przy  Akiach Powiatowego Upilskie
go Sądu od dnia X go ju lii  do dnia  18 tegoż 
miesiąca determinowaney — oraz do stanności w 
samey sprawie na termin powyższy 7 augusta : 
i razem zastrzega, ze wedle remissy i praw , na 
nieobjawione w konkursie pretensj e, wieczna za
pisaną będzie amissya — Dano w Czerwony rn-Po- 
muszu. 1 8 5 3 roku ju n ii  20 dnia.

Sędzia Powiatowy Upitski i Kawaler E x-  
dywizor Prezydujący Jan Olechnowicz.

Assesor Sądu Powiatowego i Exdywizor Flo- 
ryan ff'ereszczynski.

Assesor Powiatowego Sądu i Exdywizor A -  
dam Jasieński. (8 1 g)

W e d le  Ukazu JEGO IM P E R  ATORSKIEY 
MOŚCI Samo władnącego cał.j Rossyą etc- eto. eto.

2. Urodź. Kiryak l l j ew Grek , Kupieo 
5oiey Gildyi M. W .  ppzywa loco perageudae 
®Xecutionis , przed Sąd Powiatowy Wileńsk i  
**» roki  teraz sądzące się i po nich zwykle 
Wedla p raw a  sądzić się mające , z refarencyą 
do Dekre tu  b. Grodu  W i b  ń-kiego i 8 3 l xbra  
5 dnia zaszłego i dalszych dowodow u Sądu 
®łożyd się mająoyub o zawarowanie aotivita- 
tein loci s ta nd i ;  sołutione us  wypadłe kou-  
d e o in a ly , Urodź. Alexandra K^rnera  b. Rada. ,  
snkoesgorow zmarłego brata  Ludwika  z roku 
i 8 i g  8bra  4 dnia o złot. poi. 5o gr. An
nę Romanowiozowę Asses. i jey nieletuie po- 
tom«two w assystencyi opieki 1 z Głowy Gas- 
pera  Ronionowicza Asses. o zawiuiooe złot.
4 , Appolonię Zylińskę Sowiet,  m a t k ę ,  W ł a 
dysława Włodzimierza , Michała synów , Au-

i Julię  córki  , W assystencyi opieki , #u- 
^cessorow ś. p- Jana  Zielińskiego Sowiet,  i 
K aw ale ra  z roku 18x9 do r. 1820 o złot. 25 
gr. 7§ —* Sukcessorow ś. p. Jó/.efa Statkow- 
sfeiego Głowy M. W i l n a ,  z różuych  dat  o zlot. 
*5 gr. i 5 , Józefa Kołba Sowiet,  od roku 1821 
do r. 1822 8bra 19 dnia o złot. 11 gr. 20 ,  
Zygmunta Augustyna Grune ra  syna im miłego K a 
rola Gronera  Rad.  M. W i ln a ,  od r. 1822 ang. po 
r. i 8Q4 xbra  10 dnia o złot. 52 , Alexandre  Z ł- 
kowgkiego Typografa o złot. i 4 gr. 10, z ró- 
zoych d a t - — Autoniego Ignacego Muszyńskie- 
8° b. Inspektora  Polioyi Wileji.  z dn i •* 19 
“ aj* 1825 roku o złot. 15 gr. 10, Antoniego 
Duhowioza Guberii.  Sekr. z rokn 1822 o zł t. 
3 5 —  iS.ukoli.ika Sowiet, z roku 1825 xhra 
*2 o złot.  i 5 gr. 1 0 —-Ignacego Szydłowskie
go P rofeszora z różnych dat o złot. 4 gr, 20, 
Kr?.y«7.tofa Honwalda Majora z rózoyth dat  
0 złot. 55 , J*rzego Honwalda z roku  1827

1 d. o złot. 25 gr. 10,  Donata Mańce- 
"'"'rza Sowiet,  do rokn 1827 xbi*a 1 d. o zł. t  
23 gr- 2 5 , Jakubowskiego od r. 1827 xbra 
22 o *łot. a , Winceu trgo  Nowomiey«kirgo z 
Kommis. Eduk .  od roku 1839 8bra 28 dnia o 
złot. 5 o , By*trama z r. 1827 marca 2 o złot.
5 , Makowskiego Sekr .  o złot, 1 gr- 15 , An
drzeja Klimaszewskiego Sekr . z różnych dat  
® złot. ó , Karola Zebrowskiego z rokn 1823 
•fcaja 22 O złot. 33 gr . 20 , Ra ron* ii rok a 
*828 eng. 22 o złot. if> gr. i 5 ,  Wasi lowę 
^°f'Oudapnłf»wę z roku 183., maja i 5 o złot. 
123 gr. 10 , Paczyńskiego O staw. Pornczń., 
* różnych da t  o ałot. 7 gr. i 0 , Kaotanow-

K< nmiisiynuera o złot 4 gr. 10, X a -  
werego Miller* Rotm. i Kaw. z r eku  1825 
aug. 22 o rubli assygnac. 2 5 , Agatę Szkul-  
tcekę Sekr.  i jey potomstwo w assystenoyii 
opieki jako sukcessorow ś. p. Stanisława Skul- 
teekiego z roku 1826 apr. i 5 d. o złot. 60, 
sakce>8orów ś. p. Adjutanta  Placn  fon Dica, 
z różnych d a t ,  o złot. 53 gr. 2* , Piotra Szły- 
kowa Brygadyera i Kawalera  z roku  1819 
Bbra x do r. 1822 8bra 19 dnia o złot. 2 3 i 
gr. 20 , Stefana Łasa ryewa  Gubern. Sekreta
rza z roku 1818 julii 5 dnia o złot. 4 o gr. 
10 , Leona Rubinkowa , z różnych da t  O 
złot. 52 gr. 12 , j»na Sakowicza z Kommissyi 
Radzi wiłło wskioy, z różnych da t  o złot. 44 gr. 
20 , Ignacego Li-towskiego Vioe-Guberoatora 
W ileń.  i Kaw. od roku i 3 a5 do dnia 8 julii 1826 
oz ł ł .  55 gr. 5 , Andrzeja Listowskiego Pcrucz,  i 
Adjntanta o Hot. 11 gr. 20. W  ogólnych zaś n a 
stępnych prośbach o sądzenie powyższych sumtn 
z procentami i expeusami prawnemi,  na ka 
żdym poosobnie pod stanność sub penis , pod 
niestanność o extennacyą do wszelkich fun -  
dnszow , a wrazie nie wynalezienia i do o»ób 
S. M. Z. pisał w imieniu A k t o r a ,  podpisał 
Plenipotent  Antoni  Gierłowicz Adw oka t  mp.. 
i 833 juuii dnia.

Roku 1833 junii 22 dnia —  W  skutek 
podaney prośby i uastałey rezo lu ry i , takowy 
pozew w Aktach Sądu Powiatowego W ile i i -  
skiego jawiony , i że do Gazety Kuryera  L i 
tewskiego zamieszczonym bydż może Sąd Po* 
wiatowy Wileński  zaświadcza.

Assesor Stanisław Drzewicki.
Regent Jul ian Malicki.  ( d l 7)

2. J a n  Sebestyan Beutnelbnrg Dentysta ,  
approbowany w Imperynm Rossyyskiem , przy
były do W i l n a  , uwiadamia Szanowną Pu-  
bliezuość : iż t rudn ić  się będzie leczeniem cho
rób zębów i dzią«eł , robieniem i wstawia
niem sztucznych zębów przez się nkształca-  
nych , tudzież wyciąganiem i plombowaniem 
zepsutych zębów i ich k o r z e n i , jako też: o-  
czyszuzauieoa ouy< h z wensteynu i umaonia-  
ni< in zębów ruchających się przez narzędzia 
lub lekars twa  stosowne.

Mieszkanie na nlicy Trockiey w  domu 
Morawskiey pod Nrem 4oo.

Ilenamanib ąo3bojihh): b ł  aojixkhociiih IIojiHrę- 
nieucinepa Upany/mnii I'opcxiM. (3 *5)

2 Katarzyna z Paszkiewiczów wprzód Tro- 
piańska, ad praesens Korsakowa, Łona nizey pod
pisanego , po przeżyciu z podpisanym lat kilka 
ad roku 1828, przed  kilką miesiącami, powodo
wana sapewna ziem i radam i, uszła z domu , u -  
nosząe z sobą cały fundusz podpisanego uzbie
rany z usług publiczności dawaniem lekcyy m u
zyki, w summie rubli srebrem 5^ 5. —  P ° stracie 
tey żony i pieniędzy, podpisany dokładał wszel- 
kiey usilności w odkryciu teraźnieyszego jey prze
bywania, i dowiedział się, że pomieniona Korsa
kowa, ukrywszy istotne nazwisko, mieni się byd£ 
wdową po zmarłym Tropiańskim  , gdzieby zaś 
znaydawała się, tego niedośledził; zmuszony prze
to zostaje podpisany, ninieyszem pismem wzywać 
wszystkich wiedzących o przebywaniu rzeczoney

D cd. do Gaz. Kar. Kit. N . / g —  TVilno dnia 7  L ipca  v. s. i 855 roku.
sk lego



Korsakowey z córką Teklą  prim o noto, abym w  
stracie pocieszonym został} a zarazem  ostrzegam , 
i i  dających pomoc w  ukryw aniu  się w ystępney  
gony praw em  prozekwować będę — Żeby w ięc nikt 
niewiadomością się nie sk łada ł, tein ostrzeżeniem  
w cześnie każdego zaw iadam iam . W iln o  4  ju l ii  
l 8 3 5  r . W incen ty  Korsak. (82  3)

5 . W  Kommiasyi sa  N a y w y ź i z y t n  
rozkazem  w  W i l n i e  m t a n o w io n e y  d la  przy
jęcia i zarządzen ia  dóbr kośc ie lnych  , które  
przedtem  w  w ie d z y  b y łe g o  U n iw era y te ta  W i 
leńsk iego  z o s t a w a ły ,  jest  do pożyozenia  g a m 
ma fa u d a s s o w a  P leb an ii  Śgo Jana , w y n o -  
■rąoa rubli  srebrnych  4 ,o o 5  kopiejek 45 —  
Ż yczący  w z iąć  pom ieniouą gammę na procent,  
zech cą  się r g ło ń ć  z p raw n ą  e w ik c y ą  do K a n -  
o e l la r y i  J W .  B isknpa K lą g iew io za  ,  P r e z y d a -  
jącego w  tey  Kom m issyi.

S ek retarz  Jan H ilferd ing . (8 oo)

5 Od W o ły ń s k ie y  Izby  P o  w szachney O -  
p iek i  ogłasza się , iź  w  n iey  za n io o p ła o em e  
d łu g o  assygnaoyami 5 ,ooo  rubli  i srebrem  8 oo  
rnbli , przodaw nó się będzie  z publicznego* 
targa przez aakoyą m ajątek o b y w a te l i  : S ta 4- 
u is ław a  i E m ili i  F e liń sk ich ,  n ab yty  przez n ich  
sposobem  kupna od  o b y w a te la  B nhskiega  Uł-ń'*  
sk iego  P ó łk a  Podoficera  W in c e n t e g o  R a y -  
m anda K iiń łk leg o ,  p o ło lo n y  W o ły ń s k ie y  G n -  

• b e r n i i , Z ytom irsk iego  P o w ia t n  w  p o ło w ią  
w si  T ratiuon ik  5 4  dasz m ęzk iey  p łc i  w ł o 
ścian, z ich zonam i, dziećm i i na leżnem i dd  
p o m icn io n eg o  m ajątku g r a n ta m i ,  lasem  i eko*  
n om icznem  za b u d o w a n iem  5 na przeda£ tako*  
w ą  p rze in aczon e  term in y  d o  ta rg ó w  : i s z y
3 g o , 2 gi bgo  i  3oi o s ta teczn y  ggo doia  Da* 
stępującego  m ies iąca  paźd z iern ik a  terazn ieyr  
s ie g o  roku. D o ży w o tn i  G złonek  K r y n ic k i .

S ek reta rz  K ondratjew .
B n oh h a lter  D z ia k ie w io t .  (8o5)

W iadom ość o produktach  żyw ności na  targach  
p r z e d a w a n y c h ,  i  o ta x ie , po  ia k iey  n a le iy  p rzeda-  
w a ć  w W iln ie  n izey  wyraŁoną żyw n o ść , w R adzie  
M ia sta  W iln a  sporządzona.

W y ia śn ien ić  za iaką cenę w  W i l 
nie na  targach  w p rze sz ły m  ty g o 
dniu  p rzed a w a ły  się w szelkie p r o 
d u ktu  i w ik tu a ły  h u rtem .

Beczka m iary rassyyskiey
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